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WIADOMOŚCI KRAJ OWE. 
WILNO. | 
p Rząd gubernialny litewikó-wileński prestat dë 
Redakcyi dla ogłoszenia następujący : . 
Ukaz. Jego Cesarskiey Mości Samowładcy 
Wszech- Rossgy z Rządzącego Senatu obwie- 
Szcza się ‘całemu narodowi. 

W imiennym Jego Cesarskiey Mości Naywyś: 
szym Ukazie , wydanym do Rządzącego Senati, 
daia 22 przeszłego miesiąca kwietnia, z podpi- 
sem własnoręcznym Jego Cesarskiey Mości, wy- 
rażoho . j 

y, ostrzegając z okóliozhości które się oká- 
zały w czasie wymiany assygnat państwa da- 
„wnieyszego kształtu 100, 50 i25 rublowey war- 
Łości ba nowe, iż równie dla niewiadomości © 
Ustanowienii wymiany , jak i dla opieszałości 6 
pódawanii dawnieyszych assygnat przed upłynie» 
tiem terminó, zostawały assygnaty w ręki szóże- 
gólnych ludżi hiewynienione , przez Ukazy Na- 
sze zdnia 31 października 181g i 4 lutego 1820 : 
roku przedłłużylismy termin wymiany dla sybir= 
skich guberniy, do dnia ` 1go sierpnia, a dla wsży= 
skich innych ido rgo maja teraźnieyszego roku, 
(W tymże czasie, z początkiem roku 1820, roze 
poczęła $ię także wymiana assygnat 1ocio i cio- 
rublowych na nowe, ż postanowieniem roczne 
go terminu dò 1go stycznia 1821 roku. 4 

Żeby Ww czasie wymiany i tych assygnat nie 
aszłą podobnaź niewiadomość, albo opieszałość, . 
jakie ' zaszły W czasie wymiany assygnat wyż- 
Srey wartości, i żeby każdy , mający je w swo 
im ręku, miał pobudkę do wczesnego postarania 
SIĘ o ich wymianę ña nowe, Rozkazujemy: 

1) Do zwierzchności gubernialaych ponowić 
zalecenie; iżby, stosownie do położenia guber- 
niy i mieyscowych okoliczności, użyły wszelkich 
przez mieyskie ei 
ziemskie polityć , przez obwiiebzołeńia na jar- 
"markach i przez rządy włościańskie, do itozy- 
nienia wiadomemi rozrządzeń Rządu jak o miey- 
scach , gdzie się uskutecznia wymiana dro- 
bnyob assyghat , tak i o terminie jey ostate- 
cznym, który dla wszystkich powszechnie guber- 
"niy postanowiony do -1go stycznia 1821 roku; 
dla pewnieyszego zaś tczynienia wiadomym te- 


2) Wahe krążenie assygnat drobnych, 10cia 
i Sciorublowych dawnieyszego kształtu pomiędzy 
_prywatnymi ludźmi, zostawić jak pierwiey tyl- 
"ko do dnia 1go września teraźnieyszego 1820 
roku; po. © zaś terminie zostawić do woli ka- 


ri ich niepfzyymowania'; również przyymosj 
wania ich na pocztach dla przesyłania do i mieysoj 


drugich nie pozwolić òd dnia 180 listopada te~ 
ati roku. 


5), W biegu żab dstatnich obterech aiden 


41820 roku, przyymować je tylko w mieyscach 
ustanowionych, dla wymiany i we wszystkich 
mieyscach skarbowych w opłacie podatków, poa, 
sżlin, poborów i wszystkich poszukiwań. 

KRONE wszystkich „nieyscach na nowo zale+ 
cié, iż z upłynieniem Ustanowichego ukazem 
z dnia 20 października 1814 reku terminu, t. j- 
od ago stycznia 1821 róku, dawnieyszego kształe 
tu assygnacye ` 1ocio i Sciorhblowey wartóści na 


wymianę i opłatę pizyymowanemi nie będą. /- 


Rządzący Senat nie zaniecha uczynić zależą- 
cych od niego rozporządzeń okóło 
nia tego do należytego wykonania. © 
, Rządzący Senat rozkazali: Ten. naywyższy, 
Jego. Cesarskióy Mości Ukaz dla wykonania ob-/ 
wieścić całemu naródowi. Co dopełnia się preen 


ninieysze. 
| ‘Oryginał podpisany ; 
przez Paadzacyj Senat, 


3 maja 1820, 


ga Gaseta seńacka z. dnia 29 maja, óprócz umies 
szczonych w poprzedzającym numerze Kuryerś 
Litewskiego , ogłosiła jeszcze  Ukazy J. G: M. 
następujące. : 

„ Dnia 5 maja, objawiońy „ARMAC Senatowi 
przez ministra skarbu: „Dostrzegkjąc z prośb, 
które doszły do Maie ód kupców tuteyszych; 
iż po wydaniu teraz obowiązującey taryffy, wies 


lù z nich, opierając swe rachumki na ustanowio- . 


ném cle w „teyże taryffie , porobili umowy na 
towary baweľniane przed nastaniem rozrządzeń 
ukazem dnia 24 marca rokń bieżącego uczynio-= 


nych, przez co w opłacaniu cła podług pońie= 


nionego Ukazu, narażeni są na straty i szkody; 
Rozkazuję: od pomienionych towarów, które wpros 
wadzone będą do państwa lądem lub morzem, 


przywiedześ 


22 


M. ch Trdkówalio w St. Petersa 
bargu przy, Senacie dnią jA 


albo przez królestwo -polskie do dnia 1go czerwca 


roku bieżącego , „pobierać cło naznaczone w ta- 
ryffie. Pobór zaś cła na ośnowie ukazu z dnia 


na skutek tego, jeżeli gdzie wzięty jest podług 
ukazu zd. 24 marca, przewyżkę kupcom powró= 
cić, albo na przyszłe opłaty policzyć. Równym= 
że sposobem dozwolić kipcóm pómienione w tym 
ukazie towary, które przywiezione będą po 
1szym czerwca do 1go lipca, jeżeli nie zechcą 
opłacić zá nie cła przepisanego,wysyłać na powrót.“ 


P + 


„2% marca zacząć uskuteczniać od tych towarówy ` 
‘ które przywiezionemi będą od 1go czerwca; a 


«%1 


W reskrypcie J. C. M., pod dniem 25 sty- 
eznia r. t., do Atamana woyska dońskiego jene- 
rała porucznika Ienisowa 6go, wyrażono : 

- „»„Andryanie Karpowiczu! Pozdrowienie we» 
sze nowym rokiem, przyymuję za dowod serde- 


czności waszey i walecznego woyska dońskiego 


zasługami przyozdobiońego, za co oświadczam 


wam i całemu woysku dońskiemu szczególniey= ` 


szą Moję wdzięczność, zostając na zawsze ku 
wam przychylnym, © ką R dc 

Przez reskrypt pod dniem \25 lutego, do wo- 
dza naczelnego 2go. woyska, jenerała kawaleryi 
Hrabiego Witgenszteina, Cesarz Jmć poruczył 
oświadczyć podziękowanie dla obywatela Zen- 
kiewiczą ,„ koinisarza 
haysyńskiego. 


Wedle Ukazu Jego Cesarskiey Mości Rage 


dzący „Senat: słuchali: 1) Zapiski ze sprawy, 
która Weszła do senatu dnia 20 maja 1828 roku 
z izby sądu cywalnego gubernii orłowskiey za 


'appellacyą Jana Mokaszewa, który się w czasie 
tey: rewizyi z jednodworców. zapisał do kupie- - 


chwa, lweęńskiego, naprzód, że izba odsądziła go 
od spadłey, nań przez sukcessyą po oycu jego 
jednodworeu Fedorze /okaszewie, w powiecie 


, liweńskim: we wsi IWiezowoy-Dubrowie ziemi dla 
tego, żę Mokaszew jakoby się sapisawszy i w cża- 


sie Gtey rewizyi do kupieotwa, z oku stanów nie 
miał prawa posiadać tey ziemi; i powtóre 0 skas- 


` sowanie prawa przedażneęgo na przedanych przez 


_ miego jednodworce Darji Bałandiney. włościan, 


którzy potym także się oycu Mokaszewa dostali 


dla tego, iż jakoby to prawo przedażne, wydane 


przez niego w g miesięcy od dnia zapisania się 


. jego do kupiectwa w szóstey rewizyi. 2) Ra- 


port ministrą skarbu ze zdaniem jego w tey rze- 
czy. „Rozkazali: zo sprawy: tey wykazuje się: 
2, że w planie jeneralnego rozgtabiczenia dla wsi 


| , Miezowoy - Dubrowy zrobionym , wymienieni są. 


tylko sami jednodworcy; włościan zas; do jedno- 
dworców należących nie wymieniono; - nastę- 


pnie i grunta tey wsi rozdzielane dla po- 


siadania mogą ibydź tylko między pierwszymi, 
w liczbie tey i na część Mokaszewa przypada 


podług liczby dusz własney jego familii, a nie. 
2). Sądowe, urzędy. 


podług liczby jego chłopów. 
przyznając, że Mokaszew zapiśawszy się do ku- 
piectwa, nie mógł zostawać w stanie jednodwot- 
ca dłużey, tylko da końca 5tey rewizyi, a na- 
stępnie używać prawa jednodworca na posiadanie 
ziemi i chłopow, „opierały to zdanie na ukazie 795 
dnia 5o lipca i na 139 artykule prawa mieskiego 


pod tytułem Horodowoje; położenije ; opuszczając 


z uwagi. poźnieyszy ukaz z dnia 16 października 
1804 roku, przęz który pozwolono kupcom i 
mieszczanom zostawać w wioskach, i cieszyć się 


_ przez to swobodami dwóch stanow , płacić iod- 
bywać wszystkie podatki i powinności obódwóch., 
5) Iż chociąż ukazami 14 marca 746 i 6 lutego . 
758 zabroniono kupcom i różnoczyńicóm, w pos. 


pisie. podusznym znaydującym się: kupować wło- 
ścian æ gruntami i bez gruntow ; a 13 punktem 19 
rozdziału instrukcyi do rozgraniczenia rozkazano 


dla włościan, którzy się do kupiectwa zapisali, 


gruntu po wsiach nie wydzielać dla tego, żę oni 
powinni utrzymywać się nie zuptawy ziemi, ale 
z handlu i przemysłu iżyć w miastach; ale przez 
poźnieysze Naywyższe Ukazy dnia 12 grudnia 
1801 roku pozwolono kupcom i mieszczanom po- 
siadać ziemię i kupować, a wyżey wśpomnionym 


ukazem 180% roku rozkazano do przenoszenia 


sądu granicznego powiatu | 
K , dworców są przepisane przeto przedawać swych 


Ę 


„oku. - 


\ 


się na osiadanie w miastach nie przymnszać; w mas 
nifeście żaś 1807 roku dnia 1 stycznia, pozwo= 


„łono i szlachcie, posiadającey włościan, wchodzić 


do gildy, odbywając powinności obu stanow; nas 
stępne przebywanie swobodnych ludzi w dwóch 
stanach iużywanie praw każdego z odbywaniem 
powinności obudwu, poźnieyszemi prawami nie» 
zabronione. Ï 4) że jednodworzec /Mokóstew, 
dla niedokładnego wyobraienia, jakoby jedno- 


dworcy, zapisawszy się do kuplectwa cbos- 
wiązani są przedać swych włościan, bojąc się ich. 
jutraoetia, zaczął przenosić ich do.pósessyy oby- 
watelskich; ale gdy wyżey wyjaśnione), Że on mógł 


zostawać w stanie jednodworców ze wszystkiemi 
temi prawami i ograniczeniami, jakić dla jedno- 


włościan i tym sposobem wyprowadzać ich ze 
skarbowey własności do obywatelskiey, na mocy 
punktow 15 i18 rozdziału 19, instrukoyi rozgra» 
niczenia, nie miał prawa. Podług tych okohcz- 
ności i praw, zgodnie ze zdaniem yninistra skar- 
bu Senat' postanawia: jednodwórca Mokaszewa, 
zapisanego do kupięctwa, zostawić w obu tych 


stanach, s prawami im właściwem); rekrucką zaś 


powinność, włożyć na niego podług istotaych 
słow ukazu 1804 roku z samego tylko stanu ku» 
pieckiego; a na skutek tego oddać w postadanie jego 


czby dusz przypadnie, a równie i ziemię zajętą: 
budowlami i ogrodami włościan jego zostawić 
przy mich, oddając do woli Mskasze:va w zdarze-. 
niu niedost<tku ziemi uprawney 1 inney nabywać ją, 
w sposob kupna, u kogo prawem pozwolono; tran- 
zakta zaś na tych włościan uczynione skasować, 
żmrócić ich do pierwszego stanu i póssesyi; o czćm 
do izby cywilney orłowskiev posłać ukaż, przy 


dające o tém wiedzieć i tameczney izbie skarbow cy 
również przez ukaz. A że wyroki uqzędow sądo- 


wych i zdanie izby skarbowey; o memożności jex. 


dnodwotca , który się do kupiectwa zapisał, ù- 
ważania w obu stanach, nie z żadney niesprawie- 
dliwości nastąpiły, lecz jedynie z niedokładnego 
porównania praw. dawnieyszych z prawidłami 
wpoźnieyszym czasie dla rozszerzenia praw po« 
siadania ziemi i praw stanu kupieckiego przyjęte- 


mi; przeto dla uprzątnienia tego niewyrozumienia | 
dw.drugich gubernijach, o tém dla wiadomości — 


i należytego w czóm wypada wykvnania, wszy” 


stkim. rządom gubernialnym i rządztw, izbom skar= 


bowym i cywilnym, zalecić przez ukazy drnko- 
wane, uwiadarniając ministra skarbu także przez 
ukaz,.a wszystkie departamenta tuteysze i sankt- 
petersburskie, równie i Nayświętszy Rządzący Sy- 
nod przez.kommunikacye. 


„z Winnicy na Podolu (Artykuł dynie è 
Już więc i gubernia nasza podolska cieszy się 
pierwszą otworzoną szkołą wzajemnego uczenia, 


"Wmniśmy to niespracowaney "gorliwości w toz. 


szerzeniu oświecenia i instrukcyi pubłiczney JO. 
Xięcia Adama Czartoryskiego, Kuratora Cesarskie- 
go Uniwersytetu Wileńskiego i światłego Rządu 
Uniwetsytetu. -Zalecił był JO. Xiążę Kurator 
JX. kanonikowi JMaciejowskiemu, dyrektorowi 
gymńazyum i szkół podolskich, aby w podróży 
swóy do Warszawy zwiedził i poznał wszelkie 
instytuta edukacyyne, istniejące w tey stolicy, 
szczególniey zaś, aby się obeznał z metodą wza- 
jemnego uczenia. Poznał -X. Dysektor szkółki 
wzajemnego uczenia w Warszawie i w Wilnie, a 


Dmia 18 marca 1820. 


'zjemi tyle, ile na własaą jego familiją podług li». 


którym odesłać i sprawę, która do senatu weszła, | 


|  dycyi otworzyć takową szkołę, ale aby ją uczy- 
| "nić wzorową, iżby się w niey formować mogli i. 
nauczycieledla tych okolic, któreby sobie życzy» 
ły zaprowadzić wzajemnego uczenia szkółki po 
miasteczkach i ludnych wioskach gubernii podol- 


_lów przysłani byli. 


w powfocie swoim do Winnicy zaraz myśleć za: 
czął, aby nie tylko dla uczniów wszelkiey kon- 


"skiey, = ed $ A 
"Za pozwoleniem więc Rządu Cesarskiego U- 

niwersytetu Wileńskiego obrano mieysce ha szko- 

łę w murach gimmnazżyalnych: składa się ona zsa- 


`} Ñ jedney gdzie się uczniowie zbierają, gdzie mo» 


nitorowie przeglądają: czyli powierzchowność ze- 
wnętrzna uczniów zachowała ochędóstwa prze- 
pisy. , a przyyściem naucryciela otwiera się Sa- 
la druga, w którey dajesię nauka, Sala ta wy» 
porządzona i opatrzona jest kosztem Gymnazyi 
we wszystko, co tylko do szkoły wzajemnego u- 
zenia należy, a to wedle przepisów JP. du Hamel 
w opisaniu szkoły towarzystwa szkolnego paryz- 
kiego dla Anglii i cudzoziemców w Paryżu, ga- 
wartych. JX. Dyrektor przyimuje do szkoły tych, 
coby do nauczenia się tego sposobu od obywate- 
Zyczyćby. teraz potrzeba, 
aby nauczyciele szkółek parafialnych, przybywali 


dla prczypatrzenia się i nabycia wprawy w tym u- 


czenia dzieci sposobie, a to, aby mogli po parafi- 
ach metodę wzajemnego uczenia zaprowadzać. 


_ WIELKIE Xięztwo POZNANSKIE. 

„Za. pszychyleniem się JO. Xiążęcia Harden- 
berga kaclerza stanu, mającego Bobie od N. Kró- 
la powierzony stér. bezpośredniey kommissyi, 
trudmiącey Się organizacyą sądownictwa w no- 
wych prowincyach, pojechało niedawno w sku- 
tek weżwania JO. Xiążęcia Jmci Radziwiłła na- 
miestnika, kilku obywateli naszego W. Xięztwa 
do Berlina, ażeby we względzie nieukończoney 
jeszcze otganizacyi sądownictwa tey prowincyi 
przedstawić blbżey i wywodniey te wnioski i 
Życzenia, których spełnienie w dawnieyszych 
podaniach iuż to .do tronu, już do władz nay- 


|| 


wyższych, jako szozególnieysze dla prowincyi. 


wystawiono dobrodzieystwo. Przyjęci łaskawie od 
N.Króla, uzyskalii u władz naywyższych uprzeyme 
dla przełożeń swoich wysłuchanie. Mianowicie, 
królewssa bezpośrednia kommissya , ustańowiona 
przez N. Pana do organizowania sądownictwa 


w nowych .prowincyach , natadzała się z nimi 


kilkakrotnie dla gruntownego i tróskliwego po- 
wzięcia: z ust ich pożytecznych i dogodnych pro- 
pozycyy, które przy organizowaniu sądownictwa 
jako życzenia krajowców słyszeć się dały. Przy- 
chylne spółobywateli naszych przyjęcie utwier- 
dza w -nas to żaufanie , iż przy rozstrżygnienii 
ich wniosków i Życzeń, obok danych prowincyi 


naszey, we względzie jey narodowości zapewnień, 
ziszczone będą i te szczególne. nąsze życzenia, 


które ilekolwiek ze wspólnemi, jakich konieczność 
wymaga, zasadami i urządzeniami państwa, zgo- 
dnemi się okażą, & 


0,15 HISZPANUJA. 

Madryt dnia 25 maja. Dnia 18 b. m. za= 
szła tu niespokoyność. Przyczyną jey był klub 
Lorenzini, który d. 16 b. m. postanowił przesłać 
Królowi adres z prośbą o oddalenie ministra woy- 
ny margrabiego de las Amarillas, ża to, iż nie 
sprzyja konstytncyi, i jest synóowcem jenerała 


` Castannos, który taką ma przewagę na umyśle 


jego, iż sam raczey jest ministrem woyny. Adres 


ten, podpisany w prędkim czasie przeszło od 600. 


N^ 


"ła konie. 


osób, zaniosło trzech ozłonków klubu, tegoż saa 
mego dńia o godzinie 2giey po południu do zgroś 
,madzoney rady ministrów, a więcey, jak 80 człon= 
ków pozostało tw sali klubu, niecierpliwie czekając 
na odpowiedź. WWróciwszy owi trzey człońko= 
wie, donieśli, iż ministrowie przyjęli adres, ox 
świadczyli jednak, iż nie w tey mierze postano= - 
wić nie mogą, dopóki się wprzód junty rządowey, 
nie zapytają i rozkazów królewskich nie odbio* 
rą. Przyrzekli nakoniec niezwłocznie posłać żą. 
daną odpowiedź. Nazajutrz zgromadziło się więa 
cey członków klubu, niż zwyczaynie. © Nieoierpli. 
wość ogarnęła wszystkich, Wielu mówców żą- 
dało, aby cały klub udał się do Króla i żądał ode 
dalenia wszystkich ministrów. Inni radzili podać 
nowy adres, a gdyby pomyślney nie odebrano ode 
powiedzi, aby klub poszedł do żamku, i prośbę 
ustnie ponowił. Przyjęto ten wniosek. Tym - 
czasem margrabia de las Amarillas prosił Monar« 
chę o uwolnienie od urzędu. Toż samo inni mi- 
nistrowie, nie mogąc znieść oskarżeń klubu, u- 
czynili. Nie przychylił się atoli Monarcha do żą= 
dania ministrów, a pośtanowiwsży koniecznie do- 
stoyność swoję utrzymać, kazał o godzinie 2giey 
po południu poymać niejakiego Ferre, oraz dwóch 
innych członków klubu, i osadzić ich w ścisłem 
więzieniu, za to,iż publiczną spokoyność zaburzyć 
chcieli, i 800 sztyletami zagrozili ministrom. Tak 
więc Król nio nie uważał na podany adres. Nie- 
którzy przyjaciele uwięzionych zebrali się na uli= 
cach i wydawali okrzyki, aby więźniów wypus 
Szczono. Są tacy, którzy uważają cały wypadek 
za przebieg ministrów, aby dwótch oelnieyszych 
naczelników klubu uwiężiono; obrady bowiem je= 
go mogłyby się zamienić w rewolucyyne schadzki. 
-Osada odebrała rozkaz, aby była w gotowości, i 
miała broń nabitá. Gwardya przyboczna osiodła- 
Lud był bardzo wżburzony. Skutek 
nareszoie tego zdarzenia okazał, iż mieszkańcy 
tuteyszey stolicy i narodu są przywiązani do Kró« 
la ikonstytucyi. Deputacye 'woyska ` wszelkiey 
broni złożyły Monarsze hołd winnego uszanowa. 
nia, zaręczając niezachwianą wierność, a zmyśloe 
nym patryotom dowiodły, iż niepodobna nawet 
pomyśleć, aby im się zbrodnicze zamysły pomy» 
$lnie udały. joie ' 
Podług urzędowey wiadomości , "wybuchnęły 
d. 14 b. m. w Saragossie rozruchy, z powodu ùs 
więzienia jenerała Haro, na rozkaz margrabiego 
Lażan, wielkorządcy tameczney prowińoyi, Po» 
stępek ten rozgniewał wielu mieszkańców, któ. 
rzy publiczną spokoyność zaburzyć, ajenerała u- 
wolnić chcieli. Woysko jednak przy: pomocy 
snakomitych obywateli, rozproszyło wichrzycieli: 
Wielkorżądca żąda wżmocnienia osady, àa Król 
tżyte przeż niego środki zupełnie pochwalił, U. 
tworzono w Saragossie gwardyą narodową; zło+ 
żoną ż 1500 ludzi, i dwa pułki: edebrały rozkaz 
udania się do tego miasta. Wichrzyciele mają 


_bydź oddani pod sąd wojenny ; jest kilku xięży 


między niemi. (Prywatne wiadomości 0 rozruś 


chach w Saragożsie, bardzo się różnią od powyż». . 


szych urzędowych, które 'w Madrycie. ogłoszono: 
Wyrażają, iż d. 14 bi m. 500 uzbrojonych włos 


"ścian iinnych ludzi zebrało się na rynku w Sar- 


ragossie, i choiało zburzyć pomnik konstytucyy= 
ny. Wydawali okrzyki: Niech żyje religija! Niech 
żyje Król! Precz konstytucya! Osada stanęła pod 
bronią; oddział jey udał się do więzienia, gdzie 
siedział jenerał Haro, iztamtąd go przyprowadził. 
Jenerał ten stanął na cżele wojska, i nakłaniał 
burzliwych do rozeyścia śię, có gdy ńić pomogło; 

1) $ 


_słuszeństwo. 


 postolskie nasze. błogosławieństwo. | 
w Rzymie:d. 50 kwietuia 1820, a papiezkiey na- 


kazał do nich wystrzelić. Zabito 15 włościan, 
aśraniono. Aroy-biskup miał także należeć do 
rozruchu , a potém został uwięziony w mieszka= 
niu swojém. Poymano przeszło 40 osób. Poźniey 
(jak słychać) - jenerał | Haro kazał także uwięzić 
margrabiego  Iazan.. MVoysko stało ciągle pod 
bronią. Junta prowincyonalna wydała odezwę, 
powstejąc moono:przeciwko wichrzycielom.) | 
Gazeta dworska zd. 18b. m. umieściła mię. 
dzy innemi następvjącą odpowiedź Oyga ś. ña poa 
słane mu przez Króla naszego uwiadomienie 6 
przyjęciu konstytucyj: E GE 
Do: kochanego naszego w Jezusie Chrystusie 
Syna, Ferdynanda, Króla Katolickiego Hi. 
szpańskiego, Pius VII Papież. - pos 
Odebraliśmy, kochany synu, list pod d. 25 mar= 


ca 4 wiadomością o przyjęciu przez W. K. Mość 


konstytucyj, którą w roku 1812, podczas niewoli 
twojey; stany krajowe w Kadywię uchwaliły. Nie. 
mylisz się bynaymniey, kochany nasz w Jezusię 
Chrystusie synu, iż bardzo. nas obchodzi spokoy- 
ność iszczęście ludów, które Opatrzność Boska 
rządowi twemu . powierzyła. Zawsze mieliśmy: 


 szczególnieyszą do W. K. Moi. przychylność, o- 


raz» wielki szacunek dla narodu hiszpańskiego, 
ze względu na wyborne jego przymioty i znako- 
mite do+wiary katolickiey przywiązanie. Cel- 
nieyszóm jest życzeniem serca naszego, aby ta 
Święta wiara coraz się bardziey utrzymywała, í 
umacniała w całey monarchii hiszpańskiey. bo- 
kładamy nadzieję w miłosierdziu Boskićm, iż sła- 
wny naród hiszpański, wierny religii oyców swo* 
ich, we wszelkich zdarzeniach zachowa odziedzi. 
kasy kj nich czystość wiary i świętość oby: 
czajów, tudzież ścisłe przepisom duchownym po= 
Tą nadzieją i nayczulszą przychyl- 
nością powodotyani, dajemy ci; kochany syńi 
w Jezusie Chrystusie; icałey tiwojey rodzinie- a> 


szey władzy 21 roku.” | 45 s 
Wyrok królewski względem więzienia 64 


4 deputowanych; którzy dawniey przeciwko kon- 
< stytucyi: głosowali, przychodzi ściśle do skutku: 


Nazywają ich Persami, zpowodu, iż obronę swo- 
ję temi słowy zaczęli: persowie mieli zwyczay it.d. 
rzech znich unikając smutnego losu, przybyło 
do Bajonny. . r T Aa WRZEA 
: Agcy: biskup w. S£. Jagó. ofiarował 540,000 
realów nasodzieźż dla woyska.. EART CAE a. 
Oficerowie gwardyi, wszedłszy Al.'21 kwie: 


‘tnia dowięzienia inkwizycyj, znaleźli tam w otwo; 
rze muru list następujący: Wszechmocny Boże! 


ziituy się nade mną nieszezęśliwym'! juź 5 lat cier- 
pig niewinnie. . Jestem ofiarą złości; którą samil. 


(czeć muszę, a którą ty tylko prżenikasz. | Kaci; 


słudzy czartowscy, skazał mię ia śmierć męczeń: 
ską przez króplę wody,  Męczarnia ta była taka: 
Zamurotwano skazanego tak ciasno, iż nie mógł się 


ruszyć, a kroplami laño mu wodę fa głowę, póki | 


ducha nie wyzionął. AEE Sh 
-Minister skarbu kazał zdać rachunek tak z peni 
syy pobieranych, jako też z trzeciey części do- 


«chodów arcy-biskupów i biskupów, któremi od 


niejakiego czasu za zezwoleniem papieża: władze 
cywilne mogły były rozrządzić na wsparcie ró- 
śnych osób. Rachunek ten ma bydź podany stanom: 

Jenerał Mina zawsze prawie żył na wsi, co 


„ dobno jego dziełem. 


nawet postać jego okazuje. < Mówi tak, jak włos 
ścianie Nawarry, i często uczony Hiszpan g trus 
dnością. go zrozumięć potrafi. Nie, umie nie na 
pisać. Zadna zodezw, które wydał, nie jest pos 
Pisze mało i źle, Tenin:z' 
jego pokazuje się tylko ną placu bitwy. s 
inister masz ińteressów zagranicznych o= 
Świadczył w przełożeniu podanćm posłowi frana 
oiużkiemu. względem  uszczypliwych artykułów , 
jakie niektóre pod cenzurą zostające gazety paryze/ 
kie okonstytucyi hiszpańskiey i jey stronnikach 
umieszczają: „Rząd hiszpański polegając: na wspa= 
niałóm ijędnoniyślnie wynarzotóm życzeniu na- 
rodu, nie myśli bynaymniey -od jakiegokolwiek 
bądź rządu: domagać się praw wyłącznych; oies 
Śniających, i przytłamiających rozum, zgoła tego 
wszystkiego, coby się zasadom , których 'popie- 


‘ranie. za chlubę sobie poczytuje , sprzeciwiało. M 


Przestaje ną wskazaniu rządowi francuzkiemu tes" 
go, cósam łatwo spostrzegać może, to jest, złych: 
skutków, któreby między dwoma szanować się 
wzajemnie powinnemi narodami, wypłynąć mogły 
ztąd, iż pod okiem cenzury, zależącey od władzy 
ministrów, wychodzą potwarze na sąsiadów i 'przy- 
jaciół, gdy tymczasem nie wolno jest umieszczać 
zbijających je artykułów; któreby prawdę wyka- 


zały, i rzecz, jak należy, wystawiły? 


Frun, dnia 31 maja. Dziś rano przejecha=- 


ło tędy dwóch nadzwyczaynych gońców, jeden 
do Paryża, a drugi do Zondynu, Wysłano ich 
2 Madrytu w mocy zdaia 18 na 19 b. m. Stow 
lica była natenczas w zaburzeniu. Mówiono pò» 
wszechnie, iż klub Lorenzini ma bydź zamknięż. 
ty. Podwojoho straż w zamku królewskim. Rząd: 
użył dzielnych środków, aby klubiści nie przepię 
sywali mu praw. AINET IANA W AA 
`  /Od'granic hiszpańskich, dnią 25 maja. Pół 
asturyyski przyszedł do Saragossy, gdzie teraż 
spokoyność panuje. Uwolniono aróy-biskipa z wię: 
zienia , lecz siedzi tam jeszcze 5 jego Uurzędni= 
ków i tyleż dominikanów. `. ę KÌ 
(Wydane w Madrycie dzieło o Ekonomii pą- 
lityczney, dowodzi, iż stosunek dóbr duchownych 
w Hiszpanii do innych cywilnych; jest jak 45 do 1. 

W twierdzy hiszpańskiey Ceuta, w Afryce. 
wychodzi także gazeta pod napisem: Z tiberal' 
Africańo. =! mó piwa Gór i 
(W Sewilli zaszła d, g. b. m. krwawa bitwa mig- 
dzy żołnierzami. | BA 


LASSE | zac! 


= 4 
f Ay, 


RSA PRARE dA) 5 a SAGAN 

Paryż, dnia 27 maja. Rząd nasz zawarł 
z bankiem krajowym Umowę "względem pożycz- 
ki 60 milijonów z prowizyą po 5 'cd sta. 

Odebrano tu przez telegraf wiadomość o przya 
byciu d. 25 b.- m. Kiążęcia Angoulème do Stras- 


7 


ńo 2000 właścicieli gruntowych, 

~ Niejakiego Bourgeois, którego uwięziono w Lons 
le Suulnier za należenie do Spisku przeciwko 
Xiążęciu Angoulème; nie przywieziono do Pary 
ža, iak niektóre gazety mylnie doniosły. Sie= 
dzi où jeszcze w więzieniu w Besançon. 


* Wyszło tu pisemko pod tytułem: Sowa: Niech i 


żyje Konstytucya! czy są wynurzeniem wdzię- 
czności narodowey ku Monarsze, lub buntowni= 
czym okrzykiem ? 


WoinoDrúkować, Ignacy Reszka. Kom. Genz: Czł*— w Wilnie,» Drukarni, Redakcyi 
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DODATEK 2. 


burgć, dokąd z Saperne towarzyszyło inu kon- ' 


| 
| 
| 
| 


tem przyprowadzono tam Graviera z więzienia, 
Prefekt w Grenoble kazał zabrać pisemko, : 
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DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 69. 


Wilno dnia g Czerwca y.s. 1830 roku ` EZ 


PRANGYA 7. 

Poseł Perski podarował królowi naszemu trzy 
piękne konie perskie, które monarcha przyjąć 
raczył. AS 
Wczoray zrana zaprowadzono tu do pałacu 
sądowego dwóch dobrze ubranych ludzi, z któ- 
rych ieden miał kilka krzyżów. Wkrótce po- 


obeymujące adres tamecznych uczniów do libe- 


 ralistów, zasiadających w izbie deputowanych. 


Na przełożenie rządu hiszpańskiego , zabro- 


niono gszetom tuteyszym umieszczać wszelkich 


‘od pułkownika Leclerc, 


artykułów przeciwko królowi hiszpańskiemu i za- 


cnemu’ iegó narodowi. . | 

Margrabina ds Bute wyjechała z licznym 
Swoim dworem na powrót do Anglii. Przyby- 
wszy do rogatek , wsiadła na konia, i poprze” 
dzając "karawang swoję, w dalszą udała się drogę: 
, Uważają, iż jenerał Rapp miewa często au: 
dyencyą u króla. 

Z powodu publicznie odbywać się mającey 
sprawy JLuwela, hrabia Segur myśli podać wnio- 
sek, aby wszystkie posicdzenia tey izby, równie, 
jak w izbie wyższey angielskiey, były publiczne. 


Ziasadza go na duchu konstytucyi, która stanowi. 


tylko, iż obrady wspotanioney izby mają bydź 
tajemne, nie zaś rozprawy. i 
Pismo peryodyczne Sława -umieściło rachu- 
nek g4,000 franków składki złożoney u P. Da- 
villers dla wygnańców, fraucuzkich, którzy się 
do prowincyi „amerykańskiey Texas schronili, 
Z tych pieniędzy posłaio 80,000 franków do Lui- 


'gyany dla rozdania pomiędzy Francuzów, a 14,000 


rozdano swe Francyi tym, którzy ztamtąd powró- 
cii. Gazeta Codzienna czyni w tey mierze na- 
stę,ującą uwagę: „WW rachunku tym zapomniał 
wydawca Sławy o 1000 franków , wypłaconych 


oficorowi Mauvais, którego jako podeyrzanego ' 
o uczestnictwo zbrodni Luwelłą uwięziono. Na- | 


leżałoby także wiedzieć nazwiska ludzi, 
dano resżtę, to jest, 15,000 franków. « 
Robią tu teraz jedwabne kapelusze, zupełnie 
podobne do włoskich, Kosztują 10 razy mniey, 
jak włoskie, któwe z przyczyny wysokiego cła 
bardzo podrożały. Xiężźna Berry ma słomiany 
kapelusz włoski, który 2000 franków „kosztował. 
Król nasz cdebral dnia 26 maja przysięgę 
mianowanego dowódcą 
Zandarmeryi królewskiey; dnia 29 dał osobne 


którym 


` wysłuchanie Kięciu Frias posłowi hiszpańskiemu 


w Londynie, który stamtąd przyjechał do Pa- 
ryża, a dnia 30 Pami Cevallos byłemu posłowi 
w Wiedniu. Fegoź dnia ochrzczono syna Xię. 
cia Qrleans, narodzonego dnia 1 stycznia róku 
bieżącego , któremu dano imiona Karol-Ferdy- 
nand.Ludwik-Filip- Kmmanuel Orleans +  Xiążę 
Penthievre. Trzymali go. do chrztu Monsieur 
brat Króla i Kiężna Berry. Dnia 31 miał dłu- 
gie wysłuchanie u Króla jenerał Rapp. 
— Xiążę Angouleme , 
maite- departamenta, powróci do 
ley d. 10 czerwca. 
Królowa angielska jadąca do Londynu prze- 
jechała już mimo Paryża d. 56 maja. > 
Właściciele dziennika Drapeau Blanc Zapo- 
zwali Xięcia Decazes de sądu `o awrócenie im 


Par yża nayda- 


` powyższych osób: 
władzę konstytucyyną króla i izb; 2). Zachę-, 


objeżdżający teraz roz- 


20,000 franków szkody, którą za ministeryum 
jego ponieśli przez nieprawne zatrzymanie na 


poczcie jednego z numerów ich dziennika” 


Sąd królewski paryzki, po odbytych d. 15 
maja badaniach 15 osób obwinionych'o ogłosze- 
nie składki pieniężney na wsparcie uwięzionych 
w skutęk zawieszoney osobistey. wolności, przy- 
stąpił d, 29 maja do ich sprawy. Po jey przy- 


wołarniu , 14 tylko było obecnych, to jest, Pan 
Bidault były wydawca odpowiedzialny dziennika. ` 


le Constitutionel, PP. Comte i Dunoyer wydaw- 


cy dziennika le Censeur Duropéen, „Pan Bert: 


były wydawca dziennika 7 Indėpéndant, Legras 


cieux wydawca dziennika Za Renommée, Pan Gu- — 


bert wydawca dziennika le'Covrier., Pan Voi- 
det wydawca dziennika /* Aristarque , Pan Gous-. 


sin wydawca dziennika Biblioteque historique, 


i Pan Foulon wydawca pisma pod tytułem Let- 


(tres Normandes ; daley PP. Odillon-Barrot ad- 


wokat, przy sądzie kassacyynym, Merilhou ad- 
wokat przy sądzie królewskim, Etienne, Gevau- 
dan , i jenerał hrabia Pajol, którzy podpisali się 
na odezwie natę składkę. Pan Joly de St Quen- - 
tiu nie był obecny dla słabości zdrowia. Zabrał: 
głos Pan Bróe adwokat jeneralny królewski, i 
naznaczył za przyczynę obwinienia 1 sądzenią 


1). Wyraźne targnienie Się na 


canie do nieposłuszeństwa prawom. Po jego 
głosie wybrano losem sędziów-przysięgłych, któ. 


rzy względem losu oskarżonych wyrzec mieli. 


Obrońcy ich żądali odłożenia tey sprawy, aż póz 
ki nie będą oddani pod sąd deputowani , którzy 
pisali się na składkę ,'i chcą bydź także sądze- 
ni. Lecz Pan Bróe adwokat królewski sprzeci- 
wil się odłożeniu sprawy , do którego wniosku 
przychylił się sąd królewski po długiem, wprzód 
naradzeniu się, i miały się zaraz rozpocząć rozpra»” 
wy sądowe , gdy spostrzeżono + 1Ż prócz Pana 
Bidault, będącego już od miesiąca pod strażą, - 
wszyscy inni oskarżeni wyszli z izby sądowey. 
W tém Pán 'Trepier jeden z ich obrońców po- 
wiedział, iż przeciw/ przygotowawczemu Wyro- 


“kowi postanowili odwołać się do 'kaśsacyi, co teź 


uczynili; poczćm sąd odłożył sessyą do dnia na- 
stępnego. Dnia tego PP. Bidault i Foulon, bo 
inni oskarżeni nie stanęli, oświadczyli się prze- 
ciw wszelkiemu wyrokowi na siebie, Na wnio» 
sek adwokata jeneralnego, aby sąd wyrokował 
na nich zaocznie, ile że przez niestawienie siò 
zawinili powtórnie, uznał ich winmaymi powyż- 
szych zarzutów, i skazał PP. Etienne, jenera- 
ła Pajol, Gevaudan „Merilhou i Osdillon-Barot, 
jako podpisanych na odezyie względem składki, 
na 5cioletnie więzienie, i zapłacenie 6,090 fran- 
ków za karę,a wydawców wyż rzeczonych dzien- 
ników każdego na 5cioletnie więziegie , i zapła- 
cenie '12,000 frank, za karę, i 
Gazety paryzkie ogłosiły akt oskarżenia spo- 
rządzony prżez jenerałnego ` prokuratora królew= 
skiego Pana Bellart przeciw Luwelowi, d. 12 
maja. Opisuje on nasamprzód historycznie po- 
pełnione zabóystwo ; potém pierwsze skutki o- 
nego , i co się z badań zabóycy okazało. Zapy= 
tany o powody zabóystwa, odpowiedział, że ni- 
gdy żadney urazy nie doznał od Xięcia Berry, 
ani od rodziny królewskiey ; i że żadną osobistą 


t 


amsta ku niey nie tehnat; powszechne tylko do- 
bro kierowało czynami jego, bo uważa Burbo- 
nów za naygłównieyszych nieprzyjaciół Francyi; 
"Że wtenczas powziął zamiar zamordowania wszyst- 


`- kich, gdy pierwszy raz zobaczył chorągiew bia- 


łą powiewejącą; ŻE od roku 1814 trwał wtym 
uomnarze; ze szukał zawsze sposobności wyko- 
nania go, już to podczas polowania, już na tea. 
trze, tub w kościele, ale jednak zastanawiał się 
czasem , azali dobrze , lub nie, czyni; że byłby 
zabił Monsieur w Lugdunie, gdyby tam Xiązę 


byt przybył; że szczególniey zwrócił swą uwa. 


gç na Mięcia Berry, jako tego, na którym utrzy- 
manje rodu Burbonów naywięcey zależało. | Po 
Xigem Berry byłby zgładził ze świata Xięcia. 


' Angouleme, potém Monsieurą a w końcu dopie- 


ro Króla. Co do ińnych gałęzi rodn Burbonów, 
nie jeszcze pewnego nie ułożył sobie. Dotąd nad 
tém tylko ubolewa, Że go zaraz przy pierwszóm | 
zabóystwie schwytano. Czynu: swego bynay- 
mniey nie Żałuje, i owszem uważa go za piękny 
i cnotliwy. Sposobu myślenia swego i zasad, po- 
dług których działał, nigdy nie odmieni; że ma- 
„ło zważa na zdanie ludzi, a mniey jeszcze na 
przepisy religii, w którą nie wierzy, i którey ni- ` 
gdy nie wyznawał. Prokurator jeneralny powie- 
dział, iż lubo w przeciągu trzech miesięcy 5o- 
Kommissyi wyznaczył, i 1,200 świadków badać, 
kazał , ani jednego wspólnika tey zbrodni nie od- 
kryto, i że teraz stawi samego JLuwela , jako 
zabóycę Xięcia Berry, przed sądem izby Pa- 
tów.» 


Wolno Drukować dgnacy Reszka Kom. Cena. Taw Wilnie w.Drukarni Radakcyi.. 


Ogłoszenia. A 
Ostrzeżenie względem laku z napisem. 
Do Polaków lak Polski. 
Aż dotąd sprawy państwa, serc ozułych sekreta, * 
Stizegł w listach cudzoziemieć Anglik. lub Weneta; 
Zwieczyc się Polakowi szlachetność wam wadzi, 
Wszak kto kraju mie zdradzał, sekretu nie zdradzi; 
AAA © W. Janowski w Wilnie. 
. Ponieważ, powyższy napis nie pierwiey za- 
cząłem na laku fabryki moiey dawać, aż po prze- 
konaniu się od kupujących, aż Żadney nagany dać ' 


|, niemogę, i że sig różni doskonałością od innych, 


„ażebym nie nadużywał ufności w napisach kła- 
dzioney. acz dziś; iak sam dostrzegłem tego, 
że Zyd robiący lak również i biorące od jego 
w komimiss do przedąży, wcale są przeciwnego 
zdania; gdyż dając na laku swoim powyżsży ña- 
pis, uwodzą tylko powierzchownością publiczność, 
i mnie narażają na cierpienie wymówek, od ku- 
pujących przez faktoow lub nie świadomych stug, 


gdzie się takowy lak przedaje, a zatym ostrze- 


gam, iż lak ten nie gdzie indziey robi się i prze- 
daje jak tylko w jednym sklepie JP. Jana Kå- 


. mińskiego na ulicy Wileńskiey w pałacu JW. Je- 


neraia Paca pod NW. a00 w Wilnie.. 
talenty Janowski. 


1, Gdy mnie zmusił JP. Benedykt Sadkte- 
wicz , abym, oświadczeniem moim w Grodzie Pitu 
wileńskiego maja 22 dnia tegoż roku zapisane- 
go, cofnęła plentpotęcyą jemu wydaną , pod ro= 
kiem 1619 miesiąca kwietnia 25 dnia ;: winnam 
obok do Redakcyi kuryera litewskiego dla dólszey 
ostrożności mojey ostrzedz każdego iż działa- 
nia jego równo zmomentem tey awizacyi skoń:* 
czyły się , ażeby choćby się zaszczycał takową 
plenipotencyą , że jest martwa i manifestem od- 
wolanai, do którego ogłoszenia podpis własney 
ręki podkiadam. Datr w Wilnie mięsiąca maja 
23 dnia 1820 roku. Maria z Xiążąt Sapiehow 
Puzynina Star. Sztaternicka. ię: - 

Ze Redakcya Kur. Lit. może ninieyszą awizacyą 


do druku przyjąć świadctę. 


Mikołay Pomarnacki Sędzia Ziem. Wileński. 

"ań Pewny obywatel mający swoją posiadłosć 
o mił $ od Wilna, życzy przyjąć oficyanta, któ- 
ryby umiał pisać czysto i czytelnie, tudzież „znał 
regestraturę ekonomiczną i mógł bydź użytym do 
poanieyszych interesów prawnych. Ktoby chciał 
zająć to mieysce znaydzie informacyą w Reda* 
kcyi Kurysra. KET | 

1. Majątek Poniewież 'nad' rzeką spławną Nig- 
wiażą po którey baty Pruskie.pod sam dziedziniec 
przychodzą, i zboże nasonć łądują, o pół czwartey 


mili od Kowna, a pół trzeciey od Kieydan odległy, ` 
w powiecie Rosieńskim w parafiach Wielkiskiey i 
Jaswoynskiey położenie mający, dziedzictwem w.ro- 
ku 1818 dnia 1o mca augusta dekretem podkomor- 


` sko-ecdywizorskim oddany Bogumile x Brunowów 


Syruciowey z obowiązkiem opłacenia poszlin io 
trzech tysięcy srebrnych rubli, oraz miastu Kowno- 
«wi do dziesięciu tysięcy takichże, i różnym obywa- 
telom więcey siedmiu tysię cy srebrnych rubli, jest do . 
przedania, w jakowym znayduje się dymow z dwor- 
nym piętnaście, których mięszkańce poddani odbywa- 
ją w każdym tygodniu pańszczyzny po dni sześći 
nadto 'latem po 8 gwałtow, oras przędze i inne speł- ` 
niają powinności. Miasteczko, w którym kościot mu- 
rewany z naydoskonalszym porządkiem dla odbywa- 
nia wszelkiego nabożeństwa, na które z trzech para- 


„fiow tuż przytykających się obywatele zgromadzają 


się, z pięciu domami po dwanaście sążni dłużyny, 
a cztóry: szerzyny mającemi, z kominami wypros 
wadzonemi, gątami krytemi, w których po dwóch 
mieszka rzemieślnikow, z karczmą wygodną, i dru- 
q tuż przy miasteczku na gościńcu z Wilkii do 
ieydan, z młynem wodnym i konnym, oba repa- 
racyi potrzebnemi, z dawnym fruktowym, a drugim 


i chmielnikiem w roku przeszłym załóżonemi ogra 
dy, w gruntach naylepszych, bo, pszennych, wysie- 


wujący w każdey zmianie po dwanaście. żyta, i pięć 
beczek pszęnicy, siana do pięciuset wozow ukgsza- 
jący mrożnego, budowlą wszelką zupełnie nome por 
stawioną naygruntowniey, to jest: domem mieszkal- 

ym drewnianym, na wysokiem podmurowaniu 0- 
Terson i, sążni dwanaście dłużyny, a do siedmiu 
szerzyny mającym, pokojami w roku przeszłym o- - 
tynkowanemi, oknami dubeltowemi,oficyną kuchenną, 
ze śpichlerzem półtrzecia piątrowym w r. przeszłym 
postawionym, gątami krytemi, dwóma : sklepami, 
lódownią , oborą 54 sążnie długą, staynią, wozo~ 
wnią, kobylarnią folwarkiem, zupełnie wygodnym, 
browarem z wołownią, chlewami i ptasżniki, porzą- 
dnem zabudowaniem gumiennćm, opodal od wszel- 
kich budowli, to jest: gumnem nsietnem, domem zu- 
pełnie odległym do Inu wycierania, dwóma gumna* 
mi składowemi i odryną, zfolwarkiem Rebzdzie do- 
mow trzy, a czwarty w roku przeszłym postawiony, 
zamieszkane, oraz karczmą, wysiewającym naymniey 
po cztćry żyta, a jedney pszenicy beczek w zmianie; 
siana mrożnego do sta wozow zbierającemi z dru= 

im folwarkiem w roku przeszłym założonym dzie- | 
sięć zamieszkałych : dymow i karożmą liczacym, 
gdzie jako w roku pierwszym posiano tylko żyta pięc, 
a pszenicy jedną beczkę, gruntu do trzebienia w nay- 
większey ilości mającym, sianożeci obficie, puszczą 
nie tylko na budowlę, ale i piłowanie: tarcie zda- 
tną, oprócz którey wszystkie wyrażone folwarki ma- 
ją wstęp na użytek wolny do puszczy więcey pię” 
ciuset włok liczącey, z zaściankiem Wikuniszka ze 
dwie włoki obszernym, gdzie w roku przeszłym po- 


stawiono chatkę 1 posiano pół beczki żyta, dusz ` 


męzkich rewizkich osiemdziesiąt dziewięć, włok gó- 
'rą siedmdziesiąt mającym, gotowego grosza cztery- 
sta rub. sr. przynoszącym. Zyczący ony nabyć, 
. naydogodnieysze znaydzie warunki, albowiem po u- 
mowioney cenie, obowiązany będzię tylko ilość wy- 


X 


rażoną spłacić lub przejąc, a resztę do lat dziesię- 
ciu i więcey trzymać u siebie, opłacając corocznie 
punktualnie procent,za wniesieniem pewnego bez- 
pieczeństwa, jeżeli zaś kto jeden z wyrażonych fol- -` 
warkow chciałby nabyć tedy umowione pieniądze 
nie aktorce, ale w mueysce wyrażone wniesie , tra- 
ktować o ony raczy w każdym cze sie z aktorką w wy- 
rażonym Poniewieżu mieszkającą, gdzie tak mappy 
jako też inwentarze kommunikowane będą. Roku 
1820 miesiąca maja dnia 15. 

'Takowe uwiadomienie podające się do Gazety 
Kuryera Lit: że wólno drukować poświadczam. Pre- 
zydent Ziem. Ptu losień. członek opieki dworzań- 
skiey tegoż powiatu. Ignacy Bucewicz.: 


1 Piotr Choroszew ski sędzia Ziera. Wiłkomir- 
' ski Andrzey Bobrowicz Prezydent Grodz. Zawiley- 
ski, Adam Jasieński P. Ziem. Upit. Jakób 'Towiański 
Pas. Ziem. Wileń. Bonifacy Wincza Sędzia Grodz. 
Brasł. Stanisław Giesztor Sędzia Gr. Kowieński. 


Oznaymujemy ‘tém naszem czteroniedzielnem - 


obwieszczeniem , JW. Antoniemu Prozorowi Wo- 
jewodzicowi Witep. i kawalerowi, oraz JWW. 
Michałowi 'Tyszkiewiczowi Prezydentowi Sądy 
Granicz. Appell. Guber. Lit. Wileńskiey, Woycie- 
chowi Pusłowskierhu aktualnemu stanu konsylia- 
rzowi i kawalerowi, Józefowi Łopacińskiemu Rot- 
mistrzowi b. kawaleryi narodowey, sukcessoromt 
zeszłey Woyciechowskiey, Hupolitowi Wołkowi 
Prezyden. Sądu Grań. Pitu Wileń. i dalszym 
wszystkim kredytorom i pretensorom do massy fun- 
duszów JW. Antoniego Prozora niemniey JWW. 
Józefowi Hrabi Załaskiemu Fligiel Adjutantowi J. 
C. K.M „Karolowi Załuskiemu Kamerjunkrowi Jego 
Imperatorskiey Mości, JO. Xiężney Franciszce z Za- 
łuskich liubomirskiey Szam. Jego Imperatorskiey 
Mości, Sukcessorom po zeszłey Jenerałowey Ilge- 
stromowey, Ottonowi Grafowi Ilgestromowi Jene- 


rałowi od JIrufanteryi i kawalerowi, Konstancyi 


z XX. Poniatowskich Dyszkiewiczowey Mar. Lit.,, 
Annie z Tyszkiewiczow Potockiey Koniuszyney, 


Andrzejowi Powiańskiemu, Karolinie matce, Ed- 


mundowi i Celestynie potomstwu, Sulistrowskim 
"Kamer. Jego Imperatorskiey Mości w assystencyi 
opieki i dalszym wszystkim debitorom. Iż sto< 
sownie do remissy sądu Gł. 259 Depar. Gubernii 
'Wileń. w roku teraźnieyszym 1820 marca zakro- 
czoney, taxę i exdywizyą /wszelkich funduszow 
JW. Antoniego Prozora na satysłakcyą jego wie- 
rzycieli przeznaczającey, po niedóyściu pierwsze- 
go zjazdu, w terminie z ninieyszego czteronie- 
dzielnego obwieszczenia przypadającym , niezawo- 
dnie w komplecie prawnym do majętności Mazu- 
ryszek w Wileńskim Pcie położoney zjedziemy 
dla expediowania poruczońego nam remissą sądu 
Gł. exdywizorskiego dzieła. CY 

Roku 1820 miesiąca czerwca 8 dnia Woźny 
podpisany świadczę, iż tego obwieszczenia cztero- 
niedzielnego kopiie z instancyi W W. Piotra Cho- 
roszewskiego Sędziego Ziem. Wiłkomir. Andrze- 
ja Bobrowicza Prezyden. Grań. Zawiley. Adama 
asień>kiego Pisarz Ziem. Upit., Jakóba Towian- 
skiego Pisarza Ziem. Wileń , Bonifacego Winezy: 
Sędz. Grodz. Brasł., Stanisława Giesztora Sędz. 
Grodz.. Kowień. 
Wojew. Witep., Michałowi "Lyszkiewiczowi Sądu 
Grodz.appell. Wileń. Guber, Prezydent. Woycie- 
chowi Pusłowskiemu aktualnemu stanu konsylia- 
rzowi, Józefowi Łopacińskiemu Rot. kaw. nar. 
sukccssoroin zeszłey Woyciechowskiey Hipolito- 
wi Wołkowi Prezyden. Sądu Grań. Pttui w 


wey Mar. Lit. Annie z Tyszkiewiczow Potockiey, 
Andtzejowi towiańskiemu, Karolinie matce, Ed- 
mundowi i Celestynie nieletniemu potomstwu Su- 
listrowskin Kamer. lego Imperatorskiey Mości 
jedaymm oczewisto w ręce, drugim na possesyjach 
w mieście Wilnie będących, a zaś JWW. Józe- 
fowi i Karolinie Ilrabiom Załuskim, JO. Xięzżney 
Franciszce z Załuzkich Lubomirskiey Szam. Jego 
Imperatorskiey Mości, sukcessorom Jenerałowey s 
Mgestromowey; Ottonowi Grałowi Ilgestromowi 
Gener. od jintanteryi i kawal. oczewisto w maję- 
tności Mazuryszkach w Pcie Wileú. położonej, 


' dzie sądu exdywizorskiego do majętności Mazury= 


[a i 


JWW. Antoniemu Prozorowi - 


i ileń. 
Konstancyi z XX Poniatowskich 'Dyszkiewiczo- - 


w tradycyyney possesyi będącey podałem i o ziet 


szek, w terminie z obwieszczenia wypadającym ` 
oznaymiłem. ; i i 
Marcin Kuczyński Woźny S. Grodz. P. Wileń: 
Roku 1820 mca jumi 8 dnia przed aktami Ziem: 
Pitu Wileń. stawając* osobiście Woźny Marcin 
Kuczynski takową relacyą podanego obwieszcze= 
nia zeznał. Przyjąłem Jan Zienkowicz W. Z. Reg, 
. Zestakowe obwieszczenie w druku przy Ku- . 
ryerze może być zamieszczone poświadczam Ur- 
ban Jazdowski P. Z. W. i kawaler. ; 


Ogłasza się po raz drugi i trzeci. 2 
2 Od Rządu gubernialnego Lit. Grodzień. ogła- 
sza się iż w tuteyszey gubernii pcie Grodzień. znay- 
dujący się klucz Horodecki , należący do obywałe- + 
la W redta, za należność bankową, naznaczony z pu- 
blicznego targu na przedaż; dla nabycia go wzy- 
wają się.życzący, którzy zechcą przybydź dla licyta- 
cyi do tego gubernialnego rządu, na terminy: dnia. 
6, 7 i 8 następującego mca julii; a dla przetargow 
2a trzy miesiące od dnia wydrukowania ogłoszenia 
w gazetach Sankt-Petersburskich. Stan wspomnio- 
nego klucza i ilość dochodu, okaże się w przyłączają" 
cęy się tu wiadomości. Maja 11 dnia 1820 roku. 
Eapedytor Krupowicz. | 
| Specyfikącya rocznego dochodu z arendy kar-| / 
czemne i zwysiewu ozimnego ijarego zbożu li- 
.cząc po $ ziarna na intratę a 5 na usiew, w Horo- 
deckim kluczu. Dnia 16 stycznia 1820 roku. 
Zboże złote |gr.ą 
Posiano na 1820 rok żyta 65 be: 
'czek 2 szanki į 9 garcy, licząc naj ` 
| 4 ziarna; wypada 262 beczek, sza 
nek 1, po 2ł. 28. . . 1. ». 7545 
— Pszenicy beczek 9, szanki 5, garcy 
18, licząc ną 4 ziarna, wypada 59 
beczek,2 szanki, po złot56 . 2212 
*  Zboże jare. ` í j | 
; 4 beczki 5 
szanki g garcy, licząc po 4 ziarn. | 
wypada 19 beczek, x szank, po a | 


*ozime 


GI 


9555 


Posiano żyta jarego 


7 


'złot. . US Oza i WŁÓŻ 
jarey 3 beczki 2 szanki 
"27 garcy, licząc po$ ziarna, wy- 
(pada 1% beczek, 5 szanki, po 49|. 

Aa aa e A AA a N Se EAO 
— Jęczmienia i orkiszu 14 beczek, ı 


szank, 9 garcy, licząc po 4 ziarna|| 
| wypada 57 beczek, 1 szank, po 24 
3 RORTARZCOE AGGA W: 
— Owsa 117 beczek, 9 garcy, licząc 


po 4 ziarna, wypada 468 beczek | 


1 szank, po 36 zł. . . . 7492 

{— Grochu 2 beczki 9 garcy, licząc 
po * ziarna , wypada 8 beczek, 1 
szank, po 28 zł. . . .; . 251 
— Gryki 1 beczka, 5 szanśi, 9 garcy 


| licząc po 4 ziarna, wypada 7 be- 


czek 1szank, po 2żzł, . . 174 
Stano. ) 


Morożnego 150 wozow , każdy po 8 


E I EEGI ME S AE EON O OA 1200 
Błotnego y5 wozow, każdy po f 
OPS E a a OA S OA ; 
Arendy karczemney z Horodca 1500 
zdwóch wieyskich. . 15%0||)  5q17| 4 
Czynszu z miasteczka . 1108 gr.10 IL 
ze wsi. . . 1568 gr. 24)]| |, 
pp w ogóle wszystkiego 27,282| $ | 
ANM oz KadnGŻORC |. 


2. Oświadczenie z procesiem W. JPanny Te- 
kli Straszewiczówny za wiedzą opiekunów WW. 
Thadeusza Szemiotha Marszałka $zawel., Igna= 
cego Straszewicza Chor. b. Rosień. i Antoniego 
Ostrowskiego Sekr. Granicz. Rosień. na WW. 
JPP. Damazego , Ignacego braci Straszewiczów 
uczynione 'w następney rzeczy, 5 roku 1807 4a 

k 


t. 


PI 


7bri w dobrach Poszuszwiu w Płcie Szawel. le- 
żących, umarł $. p, Jan Straszewicz -Qyciec žalą- 
cey się Tekli Straszewiczówny, oraz Damazego i 
Ignącego braci, „Anny, Wincenty, W. tktorył siostr 
„Straszewiczów, w tymże roku 1$07 in gbri na- 
stał akt inwentacyi wszelkiego majątku po śmier- 
ci oyca pozostałego przez opiekunów dopełniony, 


| w Ziem. Szawel. oblatowany, który okazuje w fun- 


duszu oyczystym znaczną ruchomość w dobrach: 
„Poszuszwiu, oraz znaczne kapitały u różnych o= 
bywąteli na obligach będące, z tego funduszu oy- 
czystego siostry oświadczającey się, Wincenta pier- 
wiey za Adamem Tyszką, dopiero'za Kazimie- 
rzem Dąbrowiczem, Wiktorya za Antonim; Anna 
za Wincentym bracią Ostrowskiemi w zamęściach 
zostające, na tymczasową exdotacyą nim bracia. 
obżał. Damazy i Ignacy Straszewiczowie dóydą 
lat zupełnych z summ na obligach będących do- 
kumentem przez opiekunów wydanym, dostały iu- 
„dziale po 20,000 zł. doszedłszy-do lat zupełnych 
bracia Damazy:i Ignacy Straszewiczowie, oprócz 
ruchomości w dobrach „Poszuszwiu bytey , summ 
oyczystych przeszło 10,000 czer. zł. Ściągneli i 
w swoich widokach użyli, z funduszu takim spo- 


sobem w znaczney massie uszczuplonego, dobra 


Upity w ptcie Upick. z exdywizyi Strzednickiey, 
folwark Juzin w ptcie Wiłkomir. z ecdywizyi Ro- 
gowskiey dane, pozostały we władaniu obżał. bra- 
ci Straszewiczów i „niektóre 'ummy pomnieysze 
w znaczney części niepewne, oświadczająca się 
Straszewiczówna w swojey należności posagowey 
uważając jedyną hipotekę na folwarku Upicie i 
Juzinie oraz. *summkach nieściągniętych już rg- 
cznemi długami przez braci onerowanych, gdy i 
siostry zamężne nie są zupełnie wyezdotowane, a 
fundu$z na odpowiedź żałującey uszczuplony do- 
dostrzegając, żeby się owey więcey niezmnieyszał 
jako naypierwsza kredytorka ze krwi po oycu zg- 
wiadamia potwszechność o swojey posagowey na- 


gdoźności z procentem zalegającey, a ztąd aby ob- 
„Bal. dgnacemu i Damazemu Śtraszewiczom nikt 


kredytu nieużyczał, o dobro Upitę i Juzin umo- 
wy ządney nie zawierał, siebie na szkodę i proce- 
dsr nienarażał, ninieysze oświadczenie do trzy- 
'krotasy awizacyi w Gaz. Kur. Lit. podaje i one 
własnoręcznie aktorka podpisuje. Tekla Strasze- 
wiczównea , roku i890 msa maja 51 dnia przed 


„aktami Ziem. Ptu Rosień. stawając obecnie WIP. 


Jakub Bereśniewicz Sukl. Sądu Ziem. Rosień. Rotm, 
b. woysk Pol. takowe oświadczenie (przy opłacie 
poszlin ukaznych kop. 52) do akt podał, Przy- 
jątem Antoni Paszkiewicz Ziem. Rosień. Regent. 
, Wfnieysze oświadczenie w Gaz.Kur. Litew.wolno 
u'nieścić świądczę Sędzia Ziem. Pitu Rosień, To- 
masz lyszkiewicz. TANA 


e meea 


>2 Eecerpt oświadczenia z prótokułu Potoćz- 
nego Sądu Gł. Wileń. ago Depart. w dacie niżey 
wyfażoney zapisanego pod pieczęcią tegoż Sądu 
junir 4 dnia 1820 wydan. ZR: 
Koky 1820 junii 2 dnia. IVa Sądzie Gł. Wileń. 
2go Depart. stawając osobiście adwokat „tegoż 
Sądu Płuszczewski oświadczenie poniższe na her- 


bowym papierze pisane zaniosł i one do wpisania.. 
w protokuł podał jakówe tak się wyraża: oswiadž a 
czenie w mieniu byłego pisarza Ziem. Pitu Szawel, 


w. Michała Gorskiego czyni się w rzeczy na- 
stępney: dowiadując się W. Michał Gorski ze JW. 
Sr=fan Grużewski chorąży Szawelski, dziedzic dóbr 
`. Zelwow w pcie Szawel: leżących, dla ukończenia 
sporow granicznych między temi dobrami a przy- 
legającemi do nich własnościami WW. Karolą 


Krzentowskiego iJózefa Rybskiego Sędziow Gran. 


-~ 


.missu oddanych, do 


. opisy niebyły na. szkodę jego utworźone, 


Szawel., opisał się z temi ośobami na kompromiss, 

któremu wszystkie różnice ziemne do ostalecznego , 
rozsądzenia oddał, gdy jako tradycyiny possesor | 
wiosek JW. Grużewskiego pod Sqd tego kompro- | 
opisu na kompromis niewzy- 
wany. i nienależący; słuszną ma obawę; ażeby te 
: osświad- 
cza się zatem iosoby interessowanć ostrzega, że 
dekret Sądu kompromissarskiego, jeżeliby ten usz.- 
czuplał obszary lub wygody wiosek w tradycyi- 
ney possesyi oświadczającego się zostających, za 
Czynność urzędową i obowiązującą uważać nie- 
będzie, lecz owszem w przyzwoitym mieyscu bu- 
rzyć go niezaniedba. U tego oświadczenia podpis 
następny, w imieniu aktora za proźbą z wyrażone- 
go polecenia i jako plenipotent „podpisuję się' Ma- 
ciey Pluszczewski adw. Sądu Gł 2g0 Depart. Wileń. 
| Zgodno z protkułem potocznym swiadczy Sekre- 


i tarz Dobrzański. 


‘To oświadczenie: jako w Sądzie przyięte, możę 


«być i w gazecie pamieszczone Sekretarz Dobrzański. 
i 


5. Excerpt oświadczenia z protokułu potoczne- 
go Grodz. Pttu Upit. w dacie poniżey zapisane= - 
80, i w tymże czasie pod pieczęcią urzędową stro» 
nię wydan. : 

Roku 1820 miesiąca februaryi 18 dnia. Przed 
Aktami Grodz. Ptu Upick. obecnie stawając niżey 
podpisany, proces na JWW, Kazimierę matkę Jő- 
zefa syna Straszowiczów b. marszatkowey i mar- 
szałkowicza Upick. zapisuje w następney okoliczno- 
sci: w roku, przeszłym 1819 Żałłcy delator będąc 
pieczęłarzem do kilku ebligow, przez zeszłago JY. 
Józefa Straszewicza b. Podkom: Upick., mianowi- 
cie do dwóch W. Piotrowi Dowgiałłowi Sowietni- 
kowi, i Strapczemu Pitu Upick. wydanych. Po kil. 
kakrotnię do kommissyt śledztwienney w majętno - 


U 


ści Kuciszkach erysiującey, niewłaściwie był po- 


ciągniętym (co do tey kategoryi Żalujący delat. 
referuje się do manifzstow roku 1819, w Grod sje Us 
pick przez jego żaniesionych) A że od rzetelno- 
ści i sumiennego przekonania nie odstępuie iod-, 
stąpić nie myśli, przeto oświadcza, że żadney us 


stronnej' insynuacyi słuchać nie ma .postanowienia; 


że jest ustnie i oczewisio przez zeszłego Józefa 
Straszewicza b. Podkom. Upit. da tychże obligow 
W. Piotrowi Dowgiałłowi Sowiet. i Strapczemu 
Upick. wydanych proszonym pieczętarzem, to jest: 
do pierwszego na rubli srebr. 6,000 roku 1815; 
do drugiego na czer. zł, 8,080 roku 1816. Na-, 
koniec w każdym mieyscu i przyzwoitym de foro 
ubiquinario Sądzie, jeżeli sprawiedliwość i prawo 
tego wyciągać będzie; juramentem wszystko stwier- 
dzić naysolenniey deklaruje. Takowy process aże- 
by nawet do powszechney wiadomości doszedł,w Ga- 
zecie Kur. Lit. dla ogłoszenia umieścić żał. delat. 
postanowił, i ony własną podpisał ręką (w proto- 
kule podpisano) Michał Piler: Porucz. woysk Pol. 
i Regent Sądów Granicz. Pitu Upick. 

| Zgodzilem z Protokułem potocznym” Grodz. 
Pitu Upick. Regent. Franciszek Woytkiewicz. 

_ Roku 1820 marca 7 dnia, że takowy procés 
może bydź przyjęty do Gazst Kur. Lit. poświad= 
czam. Pisarz Grodz. Upick. Antoni Olechnowicz, 


2. Wyjeżdża za granicę do wód we Włoszech 
i we Francyi będących, dla wyleczenia zdrowia 
Szlachcic i obywatel gubernii wileńskiey Jan Li- 
chodziejewski. Pay WE 
„5. Wyjeżdża za granicę do Prus do miasta 
Królewca w interessie JW. Hrabi Micheła DTy$z- 
kiewicza szlachcic Piotr Skinder z będącym przy 
nim służącym Franciszkiem Łapo na miesięcy 3. 


